
kM  4 8 . • Dodatek oso Smy pray Gazecie lwowskie]
z dnia 2k. Grudnia 1861.

Zamknięcie rachunków Towarzystwa Dobroczynności
za czas od 1. stycznia do 3i. grudnia 1861.

W  y d  a  4 k  i .Wydz ia ł  T ow ar zy s t w a  Dobro cz ynn ośc i  zdaje niniejszem sprawę  
ze swych czynności  w ro ku  ub iegłym s tosownie  do us taw swoich.  
Z  t ego (powodu uważa  tenże  W y d z i a ł  za swój  obowiązek obznajo-  
ntić Szanowną  Pub li czność t ak ze składem sw ym ta raźn ie j szym , j a k  
równie  te^i ze stanem funduszów T ow arz y s t wa  Dobroczynnośc i .

P r z e w o ż o n a :
JE. JW . W a n d a  z hr .  Po tock ich hr .  Caboga.

D a m y  W y d z i a ł u  :
J W .  Ernes tyna  hr .  S ta r z e ń s k a ,
J W .  Józefa hr .  K o m o r o w s k a ,
JE .  J W .  Ludwika  S t r o j n o w s k a ,
W.  Stefania P i e t r u s k a ,
W.  Fra nc i sz ka  li od er.

R a d c a  d u c h o w n y :
W.  JM. ks iądz Jan  Krassowski .

S e k r e t a r z :
Wło dz im ie rz  hr.  Russocki .

Sp is  imienny Dobroczyńców jako  t eż  i Cz łonków T o w a r z y s t w a  
Dobroczynnośc i  nie podajemy tu  z po w o d u ,  że t ako wy zna łeść  mo­
żna w zesz ło roeznem spraw ozd an iu ,  do k tó reg o  in te resowanych  od­

syłamy,
^ 5 ^ “ ^  G S  £ 3

prjpdjobu i rojrfjobu funbu| jóro Eotnarjąsfroa DoGroc^miości .

Podług  sprawozdania  z dnia 18.  g rudnia 1 8 6 0 ,  posiadało T o ­
w ar zy s t w o  Dobroczynnośc i :

1. Realność pod 1- 4 5 6 ł /4 we L w o w i e  w  war tośc i  złr. cnt.

ceny kupna . y .  . . . . . . . . . . . . .  9 ,000 —
2. Listy zas t awne i obl igacye war tośc i  nominalnej  . 6 ,450 —
3. W  gotowiźnie  w kwocie . .  . . . . . . . .  140 39

R a z e m .  . . 15 ,599  39
czyl i  z t e t .  w  wal.  aus t r .  16 ,379  77

Odtąd  wpłynęło : złr. kr. złr

1. Ofiary roczne od Cz łonków T .  D. . . . . 655 5C V

2. Czysty dochód z loteryi  . . . . . . . . 2 ,040 — »
3. „ „ z  t e a t r u  . . . . . . . . 216 — ))
4. Z subskrypcyi 216 40 »
5. Z kwes ty  Wielko tygodniowej  . . . . . . 1 ,102 — »
6. Z r ę c z n y c h  r o b ó t  wychow ane k  Zak ład u  .  . 389 5 »
7. Pcowizya od obligacyi i l is tów zas tawnych 259 50 »
8 . Prow izy a  od sk ładanych w kasie oszczęd-

18 33 »
A za tem dochód w roku ubiegłym wynos i ł  .  . 4 , 896 78 »
Do czego dodawszy resz tę  pozostał ą  z r. 1860 157 27 6 ,450

Zatem o g ó ł  dochodów wynos i ł  . .  . 5 ,054 5 6 , 450

W. a. złr. cnt.
1. Na stałe i doraźne wsparcia ubogich . . . . . .  2 ,016 80
2.  Na u t rzymanie  zak ładu s ierot  2 ,702  45
3. Na sprawienie  sukienek i obuwia dla wychowanek

za k ła du  ...................... . . . . . . . . . . . . .  305 25
4. Asekuracya i nałeżytość k o m i n i a r z o w i ..................  13 99

Zatem o g ó ł  w ydatków  wynosi ł  .  .  . 5 , 038  49
G otówką Obtigacya 

w . a. m .k .
z łr . cnt. z łr .

Gdy więc ogół  dochodów wynos i ł  « . , . . .  5 , 054  5 6 ,450
Z»ś  ogół w yd a tk ów  .  ..................... ..... 5 ,038 49  —

Zatem na rok p rzysz ły  pozostaj e w kasie T o w a ­
rz y s t w a  Dobroczynności- ,  . . . . . . . . .  15 56  6 , 450

Majątek Towarzystwa Dobroczynności składa sig zatem:
M. k. z łr . cnt.

1.  Z  realności  w war tości  ceny kupna 9 , 009  —
2. Z  obl igac j i  i l i s tów zastawnych  war tośc i  nominalnej  6 ,450 —
3. Z go towizny w k w o c i e .  . . . . . . . . . . . .  14 45

Za tem czysty majątek T o w a r z y s t w a  Dobroczynnośc i
wynosi  w  mon. kon.  . . . . . . . . . . . . .  15,464  45

czyl i  w walucie aus t ryaek ie j  . . . . . . . . . .  16,238 4
 :®®*— ■

Gdy amator skie t e a t r a  i ko uc e r t a ,  u rządzone w upłyniouych la­
t ach  na korzyść  T ow ar zy s t w a  Do br oc zy n n oś c i ,  a s t anowiące nieza­
wodnie g łówne źród ło  dochodów tegoż T o w ar zy s t w a ,  z p rz y c zy n  
niezawis łych  od W y d z ia łu ,  w roku  bieżącym miejsca mieć n icmogły ,  
p rze to  usunięcie się wielu Cz łon ków  od uiszczania ofiar p r z y r z e ­
czonych staje się tein do tk l iwszem ,  ile że w mieście naszetn nędza 
i ubóstwo  wzmagają się w s tosunku [do wzrastającej  drożyzny naj-  
p ie rwszych pot rzeb do życia.  Do tych więc Cz łonków zw r ac a  się 
t u  W ydz ia ł  z swą zwycza jną prośbą o wypełnienie r zeczonego obo­
wiązku dobr owoln ie .na  siebie p rzy ję tego w dachu  i z miłości  ch rze -  
śc i ańskiej ,  tern ba r dz ie j ,  ile że dłuższe  pot rwanie teraźn ie jszego  
b raku  funduszów,  mogłoby zagrozić p rzysz łośc i  Z a k ł a d u ,  k t ó r y  
udziela p rzy tu łek  i wychowanie cz te rdz ies tu  sierotom.

Z tej p rzyczyny uprasza W yd z i a ł  T o w ar zy s t w a  Dobroczynnośc i  
szanownych  Cz ło n k ów  o ł a skaw e  nadsyłanie ofiar zaległych i bie­
żą cy c h ,  tudzież  p r zedmio tów do lotery:  f an tow ej ,  k tó ra  będzie u r zą ­
dzoną w miesiącu styczniu 1862 r. a to na ręce P rz e ło żo ne j ,  Dam 
Wydz ia łu  lub S e k r e ta rz a  T o w a r z y s t w a  Dobroczynnośc i .

Lwów dnia 12. g rudnia 1861.

Waptla z P otock ie! hrabina Gaboga.
W łodzim ierz  Russocki,

S e k re ta rz  T . D,

.  -------

Gradobicia w  < b u jd z ie  Bółkfir »*r$kim.
(D okończenie. Ob. Nr- 9 , 10 , 1 1 , 12 , 1 3 , 1 4 , 4 4 , 45 i łS  Dodatku o so b n eg o .)

I K I a  -n

Szlaki i prądy żółkiewskie koleją lat trzydziestu i ośmin.
fiok 1844,

W  ro k u  18 44  wy sz ły  g rady z zachodniego z a k ą t a ,  gdzie się 
obwód żó łk iewsk i  wciska w g ran ice  obwodu p rzemyskiego  , i  od ­
s t r ze l iwszy  w k ró t c e  od siebie miot  l ewy  kn północnemu wscho dow i ,  
pędz i ły  walnym prądem w pr os t  na jwscnód aż pod samą Żó łk iew.  
Pom io t  zaś  ich szed ł  powłok iem tych  osad:

ż a p a i ó w  ( 4 2 2 3 )
Sa c h a  W o la  ( 4 0 9 0 )

Opska  ( 2 7 2 )
z kąd poszed ł  ods t rza ł  na lewo ku s tronie p ó ł n o c n o - w s c h o d n i e j ,  a  

to  p r ze z :
Młodów ( 5 1 4 )

Basunię ( 4 2 1 8 )
Horyniec ( 8 5 3 )

Now iny  ( 5 3 )

a od Nowin wielkimi ustępami przez  
Hulcze ( 6 8 2 )  Z ab c ze  mur owane  ( 6 3 8 )  

dopadł  i mocno raz i ł :

Kono topy  ( 1 5 0 9 )
Cielę* ( 2 7 7 7 )

Ulwówek ( 2 5 9 0 )  Horodłowice ( 9 9 0 )
Skomorocby  ( 1 4 3 3 )  S tenia tyn ( 9 7 7 ) .

Wa lnym  zaś swym prądem Jszły g r ad y  od Opaki  prosto na wschód  
p r zez  te osady :

Lisiejamy ( 4 8 6 )  Dąbrowa ( 9 1 3 )
Krowic a  ho łodowska ( 1 4 1 7 )  Krowica lasowe ( 1 2 5 3 )  K ro  wica Czy*

stynie ( 2 8 1 3 )
Wrób laczyn  ( 1 5 7 1 )  Niemi rew ( 3 0 4 )

Parypsy  ( 6 7 4 )  Przedmieśc ie  niemi rowskie  ( 3 2 8 )
Ulicko za rąbane  i Se redk iew icz  ( 3 2 9 )  Sz cz e r ze c  ( 3 8 9 3 )



7 [  \ i '  * )
Ruda magiero wsk a ( 2 8 1 )  Biała ( 7 6 )

Biesiady i Dobros in ( 8 7 1 )  P iły  ( 3 3 6 )
Z am ecz ek  ( 7 2 ) .

I o tych g radach  t rudno  do wieść ,  z jak ich prądów się zawiąz yw ały ;  
w tym zakąc ie  z kąd w y s z ł y ,  nigdy jeszcze same od siebie się nie 
ro d z i ł y ;  a w  p rzemysk im obwodzie pod te  po rę  g rady  na p r ądach  
sąsiedzkich , j a w o r o w s k o  -  t rościanieck ich  tak p rzypada ły  d or yw czo  
iż pewnośc i  mieć nie m o ż n a ,  że na rozwój  tute jszych wpłynęły.

Klok 1945,
W  roku 184 5 '  Wystąpi ły g rady  na ziemi żółk iewskie j  ż  tego sa ­

mego zakąta  co w r o k u  poprzedza jącym 1 8 4 4 ,  lecz dla nas z r ó ­
wną n iepewnośc ią ,  gdzie im początku s z u k a ć ,  bo nacisku widoczne­
go z obwodu  p rzemyskiego nie b y ł o ,  a p rądy g r ad ów  polskich są 
naiu za kry te .  Z  domysłu  ty lko ,  oparci  na tylołctnich doświadcze ­
niach p o p r ze d n ic h ,  wnosić w o ln o ,  że i t egoroczne g rady  żó łk iew­
s k ie ,  pows ta ły  z zazewia prądów' ,  nie powiemy po l sk ic h ,  ale r z e ­
sz o ws k ic h  dla t e g o ,  że w tej  dy rekcyi  natrafiamy w przemyskiem 
r aż one  Laszki  i Mię k i s z ,  co jednak zos tawiamy do późniejszego 
s p r aw dz e n ia ,  gdy o t rzymamy ak ta  g radob i tne r zeszowsk ie .  —  Bądź 
co bądź , prądy żółkiewsk ie  obwieści ły się w tym roku nie odmień 
nie tym samym sz l ak i em ,  co lata. p op rze d za j ące go , to j e s t :  kierun 
kiem p ó ł n o c n o - w s c h o d n i m  lubo tam mało w y d a t n y m ,  za to w  k ie ­
runk u  p o ł u d n io w o - w s c h o d n im  bardzo  znacznie.  L e c z  punktu t ego ,  
gdzie się te p rądy  rozszczepia ły  i na osobne szlaki  p r z e s z ł y ,  do-  
s t r z e d z  się nie da ł o ,  co samo już  d o w o dz i ,  że z dalszych zach o­
dnich s t ron  tu za lec ia ły ,  zwłaszcza  że j u ż  na samym wstępie wiel 
kie” szkod y  wyrządz i ły  , ,  czego w samym p ie rwszym zawiązku  g ra  
dów  nigdy się nie dos t rzega.

Oto j e s t  powłok p rądu  idącego ustępami wielkimi ,  a w północ 
n o - w s c h o d n i m  k ie runk u :

Dzików’ ( 3 8 3 3 )

M f l  . * ! •  ' 7 f i

k iew l iczy r o k  18 4 7  do swoich l a t  posusznych .  (Ob.  N.  13 Dod. os 
ro k u  1 8 4 7 . )

Uok 1848.
W  r o k u  18 48  gości ły  w  żó łkiewskiem gr ad y  z Po l sk i ;  od z a ­

chodu północnego  wdar ł szy  się w obwód żó łkiewski  przez  
Lubl iniec s ta ry  ( 5 5 S 2 )  i Hutę  różan iecką ( 5 7 7 )  

sz ły  w k ie runku  wschodnim mocno południowym w po pr zek  całego 
obwodu  aż za samą Żółkiew’ , rozsyła jąc od swego  walnego p r ąd u :  
j eden pomiot  daleko na l e w o ,  d o :  Zawiszni  ( 3 6 4 6 )

Sokala ( 4 6 2 )  i D o b ra c z y n a ( 7 2 5 ) ,  
d rugi  bliżej na p raw o  do Oleszyc miasta ( 1 0 3 9 )
a  walnym szlakiem rozchodząc  się Ustępami nawiedzi ły te osady :  

Rude róża n ie ck ą  ( 1 2 0 0 )

Ł u k a w ic ę  ( 8 7 )

W e r c h r a t e  ( 5 9 6 )

Po tel i cz  i  W o j t ow sz c zy z n e  ( 6 7 )  
z tąd po niejakiej  p r ze rw ie  ro z t rz e s ł sz y  się we dwa sk r z y d ła ,  do ­
tk nę ły  na p r a w o :  Majdan i Po lany ( 1 2 4 9 )

na l ewo :  Win n ik i  ( 4 7 1 )  Wi ąz owe  ( 1 2 0 2 )  T u r y n k ę  ( 2 9 2 3 )

W ie r z H a n y  )

Mohylany j  O 2 9 4 )-

W e r ch r a f a  ( 1 3 3 8 )

Li sk i  ( 1 1 9 0 )  Kościaszyn  ( 2 9 9 )
Li  wcze ( 4 6 0 )  Sul imów ( 8 9 5 )

z t ąd  rozw orem  na l e w o :  Ch or ob r ó w  ( 2 3 1 0 )

Skom oroc hy  ( 7 9 4 )

Bobiatyn ( 9 5 8 )  
a ro zw ore m na p rawo:  Wol ica  Komor ows ka  ( 1 2 6 1 )

Zubków’ ( 1 1 5 6 )  Korczyn  ( 8 3 4 )
T o r k i  ( 3 0 7 2 ) .

P ow ło k  zaś  p rądu  idącego połudn iowa -  wschodnim k ie runkiem 
odznaczy ł  się sz lakiem po nad g r an ice  ob w od ó w  przemysk iego  i żół ­
k ie wsk iego ,  a dotkną ł  nas tępujące osady :

Sfa resioło i Bachory  ( 1 8 8 5 )
Oleszyce s t a re  ( 3 8 1 )  Sucha  wola ( 1 6 2 9 )

Młodów , L is ie j amy,  D ą b r o w a ,  S z c z ą t k ó w ,  Ł u k a w ie c  
( 3 0 8 )  ( 2 5 5 3 )  ( 1 2 1 2 )  ( 8 5 6 )  ( 1 3 1 8 )  ’

B a sz n i a ,  Krowica l a s o w a , Krowica  C z y s ty n ie , L ipowiec z Majdanem.  
( 9 1 4 4 )  ( 4 9 4 )  ( 3 2 7 )  ( 1 0 5 3 )

z tąd p rzeszed ł  w za łom obwodu  przemysk iego i r az iwszy Nahaczów 
wbiegł  na załom obwodu lwowsk iego gdz ie  W i s z e u k a ,  a z tamtad 
z a r w a w s z y  pasem z d o w u  w  żó ł k iewsk iem:

Kunin ( 2 9 0 )  i 
Rudę K rec h ow sk ą  ( 2 3 )  

dopadł  nizinami południowo -  wschodniemi  znowu szlaku lwowskiego  
wr Z a r u d c a c h , Zaszk ow ie  i Kościejowie i tu przygas ł .

Rok 1846.
W  r o k u  1846  nie zna jdujemy w aktach g radob i tnych  wzmiank i ,  

by gdzie  w żó łkiewsk im gr ad y  w ys tę po w a ły ;  ale też pod tym sa ­
mym rokiem nie było i w sąsiednich obwodach p rzemysk im i lw o w ­
sk im ta k ich  g radów,-  k tó reb y  p rądem sw ym mogły  się odznaczyć.  
Zapi sane tam gradowiska  były szcze ro  p rzygodne  w yp ad k i ,  k tóre  
chwi lowo t r w a j ą c ,  na j ednem szczup łem miejscu się wyda t n i ły ,  
co wszys tko  p r zemawia  za tern,  że obwód żó ł k iewsk i ,  rodzimych  
wca le  n i e ,  lub bardzo mało wypieszcza g ra d ów .  Co j e  szcza za 
t em  m ów i ,  j e s t  t o ,  że :

Rok 1841.
Rok 1847  także żadoych  w żó łkiewsk im nie p rzyn iós ł  g r adó w ,  

chociaż W ościennym obwodzie p rzemysk im poniekąd gośc i ły ;  lecz że 
p rąd  t amte j szych g r ad ó w  nie szedł  nawro tem ku obrzeżu  żó łkiew­
s k i e m u ,  a więc dy rekcy ą  p rzec iw ną  do obwodu żó łk ie ws k i ego ,  za ­
tem się też  i g r ad y  ztaratąd zanieść nie mogły  w te  s t r o n y ,  i Z ó ł -

Rok 1840.
Rok 1849  był  w g r ad y  wcale nie p ł o d n y ,  j eden  tylko 

Machnówek  ( 3 9 6 )  
za zna ł  nieznacznej  k lę sk i ,  ale czyjego rodu g r ady  tę szko dę  wy­
r z ą dz i ły ,  t rudno  o r z e c ,  i nie można zapewnić czy były tylko miej­
scowe czyli  z kąd innąd nawiotem się zaniosły.

Rok 1850.
w  r o k u  1850 prąd  g r ad ów  żó łkiewsk ich  widocznie  był  tylko 

odlotem prawego  sk rzy d ła  g rad ów  goszczących  w k ró les twie  pol-  
s k i e m , k tórych  ramię l ewe szło gdzieś  za gran icami  obw odu ż ó ł ­
k iewskiego i tylko się tu  n ieznacznie uwydatni ło na tej połaci  
wschodniej  co się włamuje w g ranice  pol skie ,  to j e s t :

w Cielężu ( 8 3 8 )  i 
w Kono topach  ( 1 2 8 1 )  

lecz prawem swem skr zyd łem zasiegły g rady  ukosem od g ran ic  
Polski  aż za Ż ó ł k i e w ,  i u s t ępami ,  te nawiedzi ły mie j sca :

P ł az ów  ( 2 6 1 )
Ł o w c z e  ( 1 6 1 8 )

Hutę s t a rą  ( 3 1 9 )

Dziewięc ierz  ( 2 9 1 )
Potel i cz i Woj towszc zyz ne  ( 1 7 8 )

Hutę obedyńską ( 1 6 )  Ulicko ( 5 7 1 )
a z  t ąd w  dalekim ku  wscho dow i  południowemu ustępie ozwały  się 
os t a t eczn ie

w Żó l t a ńca ch  ( 7 6 2 ) .

Rok 1951.
W  roku 1851 panow ał  tu  p rąd  p r z e m y s k i ,  t a k  zwany  S ł oboda-  

żu ra wi ck i ,  zabiegający tam od Polski  lub obwodu r z e s z o w s k i e g o ;  
a co pod tym rokiem obwieści ł  się w p rzemysk iem tylko  d o r y w c z o ,  
s t aną ł  na ziemi żó łkiewsk iej  wcale ok az a l e ,  bo ujął  w  ob łęg  d w o ­
ma ramionami cały o b w ó d ,  rozchodząc się j ak zwykle  gdzieś  na 
pograniczu  powia tów c ieszanowskiego  i lubaczowsk iego  z rawrskim 
we p r ęg i  kierunkiem ku wschodowi  pó łnocnemu na l e w o ,  i k ie run­
kiem ku  wschodowi  południowemu na p rawo .  Z es t ró j  więc  sz lakó w 
by ł  t ak i :

Najprzód  od ściany p rzemysk ie j  ściel i ł  s ię szlak walny zu pe ł ­
nie w p ros te j  linii na  w s c h ó d ,  p r zez  t e  osady dotkn ię te  szko dą  j a k  
o b o k :

Moszczanica ( 2 6 3 4 )  Cewko w ( 6 2 3 3 )  Miłków ( 2 7 6 7 )
Dz ikó w (4856)

Brusno  nowe (3057)
Brusno s l a re  ( 1 8 5 5 )  Nowiny ( 1 0 3 4 )  

W e r c h r a t a  ( 2 9 8 7 )

Rzec zk i  ( 3 1 8 )
L e c z  j u ż  p rzy  Bruśn ie  nowera o ds t r zę p i ł  się ust ępem dość znacznym j 

na lewo do : Kad łub isk  ( 5 4 7 )  
na p rawo  do :  Wó lk i  horynieckie j  (989) 

a w dal szym pobiegu ku  W e r ch r ac i e  ro z ł o ż y ł  się na dwa pasy i 
pasem p ó łn o c n o - w s c h o d n im  zaściel i ł :



Poddubce  ( 1 3 1 3 )
Uhnów ( 1 5 3 3 )

potem na l e w o :  Tu to rk o wi ce  ( 5 7 9 )
S t a r o gr ód  ( 2 6 5 )  s

zaś  na p r a w o : Pe rwia ty cz e  ( 1 8 6 )  J
Spas ów  ( 6 2 5 ) .  

pasem zaś  południowo wschodnim s toczy ł  się na:
Ulicko ( 3 2 7 )  Kamionkę wołoską  ( 3 4 3 )

Rodę ma g ie rowską  ( 1 6 8 6 )  
z k ą d  po znacznym ustępie  p r ze b ra ł  się aż za Kul ików 

pr zez  P rze mi wo łk i  ( 7 6 9 )  
do No w eg o  Sioła ( 2 4 1 )

R o k  1 8 5 2 .
W  roku 1852 by ły  r ażone tylko t r z y  osady w obwodzie ż ó ł ­

k iewsk im,  leżące w tej okolicy górnej  o b w o d u ,  k tórędy  zwykle  sa­
me tylko od Polski  g r ad y  z a g lą d a j ą ,  to j e s t :  dy r ekcyą  północno-  
wscho dn i ą ,  a w załomach w k ró lews two  polskie zachodzących.  Te  
t r z y  osady by ły :

Uhnów ( 2 7 )

T o rk i  ( 8 7 )  

Ł u c z y c e  ( 3 7 1 ) .
Z położenia tych os ad ,  i ze  szkody nie wielkiej  u nich w y r z ą ­

dzone j ,  domyślać  się m oż n a ,  że ich doleciał  zamiot  g r adó w  już 
do gor yw aj ąc ych ,  i ze sam prąd walny gdz ieś  daleko w Polsce g o ­
ścić musiał .

Rok 1853.
VV roku 1853 wystąpi ły w żółkiewskieni  g r ad y  z zakąta p rzy  

północnej  ścianie przemysk ie j  i ściel i ły się w obłęg obwodu  d w o ­
ma s z la k a m i ,  północno -  wschodnim i p o łu d n io w o - w s c h o d n im ,  jak 
było np. w roku  1844 i w wielu innych latach.  A panował  wtedy 
w przemyskiem prąd od południa „ H m s z a ly c z e  -  nieuo wicki“ i j ak 
się też wykaza ło  (Ob.  N.  14.  Dod. pod r. 1 8 5 3 ) ,  z taką mocą,  że 
bez zeszczuplenia swej  siły mógł  się po d rodze rozszczep ić  na błn-  
nia sz laku motoszkowiekiego nawet  dolinianskiego , to j e s t  na p r a ­
wo zwr o te m ku wschodowi .  Panował  wiec w tym prądzie ped 
wschodni  lubo sam gnał  od południa na pó łnoc ,  zatem też gdy s ta ­
nął  wy ż  Nienanowic ścianą od Wiet l ina d o T u c h l i ,  zbyt  sze ro ką  by 
sie w' jeduostajności  u t r z y m a ć ,  musiał  się r oz e w r ze ć  na ten sam 
s p o s ó b ,  jak się zaws ze  p rądy  walne r oz w ie ra j ą ,  a co się wyże j  pod 
rokiem 1841 opisało.  Lecz  że z p ie rwotnego  zażewia swrego miał 
w sobie p rzeważn ie  pęd w s c h o d n i , musiał  się i k i e runek  j ego p r ze ­
ważnie w' tym samym przechy łku  w dali o b w ie s zc za ć ,  a co ju ż  i 
w p rzemysk iem podczas ,  poby tu  w Tuchl i  okaza ł ,  gdy z tąd do W i e l ­
kich ócz i do Zmi jowisk na wschód zaleciał.

Mając te  szczegóły  na widoku  i na pamięci  to co się pod r o ­
kiem 1841 wyże j  o rozw orze  prądów'  po płaszczyznach o r z e k ło ,  
pojmuje się zupe łn i e ,  dla czego ten p rąd  uienowicki  po r ozw orz e  
swoim słabo się tylko mógł  na l ewem swem skrzydle  w Cetuli  ode­
z w a ć ,  zaś na polach żó łkiewsk ich  s tawać prawem swem skrzyd łem 
łącznie z pregiem centralnym raźniej  i dobitniej .  Nic w tern całem 
z jaw isku  dziwnego , komu z fizyki wiadome są prawid ła  rozwoju  
sił  zespolonych.  Otóż w myśl tych p r awide ł  a z przyczyn  tuż  o r z e ­
czonych sz ły  g r ad y  w tym roku  w żó łk ie ws k i en i ,  wpra wd z ie  us tę ­
pami ,  lecz za w sz e :
r az  si łą centralną  w k ie runku  obłężnym p ó ł n o c n o - w s c h o d n i m ,  a to 
p r ze z  te o s a d y :

Sucha  Wola  ( 4 2 9 )
B or chó w  ( 1 9 0 3 )

Ł u k a w ic a  ( 5 7 )
Luby cza  kniazie ( 5 0 )

Machnów ( 1 5 0 )

P oddubce  ( 9 3 1 )

Rusin ( 1 2 1 2 )  Ho rodyszcze  ( 2 4 1 )
L e s z c z k ó w  ( 1 3 3 0 )  W a r ę ż  wieś ( 1 9 4 8 )

Ha łowice  ( 7 0 )  Ł u b ó w  ( 2 5 0 )

Cielęż ( 9 0 4 ) ;
d rugi  raz  si łą odś ropędną  w k ie runku  p ie rwotnemu zażewiu  swemu 
odpow iedn i m,  to j e s t  w k ie runku południowo wschodn im,  a to p fzez 
t e  O S jld y i  _  ___________

Ł u k a w i e c  ( 2 4 5 )

Wróbf aczyn  ( 8 0 1 )
Ulicko za rąbane  i Seredkiew' icz ( 5 6 3 )

S k w a rz aw a  nowm ( 1 7 5 8 )
S k w a r z a  wa s tara ( 1 2 7 9 ) .

R o k  1 8 5 4 .
W  r o k u  1854 wywoła ł  a r acze j  przyniós ł  g r ad y  w żó ł k iewsk ie  

prąd z P rzemyś la  „Nienado wa - mofodyck i“ k tó ry  tu od Cetul i  i 
Mołodycza w k r o c z y ł ,  i raz i ł

Bachory  i S ta res io lo  ( 4 )
Dz ików ( 2 2 5 6 )

potem w prostym k ie runku  wschodnio -  pó ł no c n ym , ustępami po pod 
g ranice  k ró lews twa polskiego p rze z  te p r zeb ieg ł  o sa dy :

Ł n k a w i c ę  ( 2 9 )

Mosty małe ( 8 7 8 )

Zawiszn ię  ( 1 1 7 9 )  C ho r o br ów  ( 7 3 1 ) .
Lecz podczas gdy te w północnej  s t ronie  obwodu gości ły  g r a -  

dy , p rzypad ły  na południowej  niżej Żó łkw i  cz te ry  inne g r ado b ic ia ,  
to j e s t  w tych osadach :

W . U . n , j
Mohylany )
Ar laso w ( 3 7 1 )
Dzibółki  ( 1 8 3 1 ) ,

o k tórych  t rudno w yrz ec ,  zkądby z a s z ły ,  gdy  w okolicy całej  żadne 
p rądy  g radob i tne w tym ro ku  tu  nie gości ły .  Możnaby za tem p r z y ­
jąć że były sa m o ro d n e ,  tu  na wysoczyznach  podżółkiewskich sp ło ­
dzone.

R o k  1 8 5 5 .
W  roku 1855  gośc i ły g r ad y  w żó łkiewsk ieni  pod naciskiem p r ą ­

dów po lskich, k tó re  się t akże  wtedy  i w p rzemysk iem dotkl iwie  
czuć d a ł y ,  zaskaku jąc  tam na sz lak  „ S ł o b o d a - ż u r a w i c k i “ od pół ­
nocnej s t r o n y ,  za co też  uchodzi ły  w p rzemysk im obwodzie j a kb y  
za g r ady  cale północne.  Ale z wi do ku ,  jakim się ściel iły w dal­
szym swym pomiocie na ziemi żółkiewskiej  w ida ć ,  że te g r ad ow i -  
ska p rzemyskie  były tylko si lne odloty od walnego p r ą d u ,  k t ó r y  
szedł  gdzieś  w k róles twie  polskim od zachodu  na w sch ód ,  i że tu  
w te s t rony  rozes ła ł  lylko swo je  p raw e  odręby.

Tak im pie rwszym odrębem czyli  odlotem by ł  pomiot  w p rz e ­
myskim obwodzie zapisany pod rok iem 1855  ;
drugi taki ale cale mniejszy wystąp i ł  w  żó łk iewskim obwodzie naj­
przód

w Hucie rożanieckiej  ( 1 0 2 )  
miejscu wyskakującym w gran ice k ró les twa  po l sk iego ,  a k t ó r y  z  t ąd  
ustępami  p rzebiegł  od północy k u  wschodowi  po łudn iowemu p r z e z :

* Nowiny  ( 6 2 4 )  " 
r ozchodząc  się s t r z ę p e m ,  na l ewo do :  Cblewczan  ( 1 1 5 )

Lubel i  ( 1 0 3 )  
na p raw o  d o :  Kun ina ( 7 5 2 )  i

Wólk i  kunińskiej  ( 2 9 4 ) ;
Br zys zcz a  ( 1 4 8 )

t r zeci  zaś zalot  okazał  się w północnej  zupełnie  wschodniej  s t ronie 
o bw o d u ,  tam gdzie się najwięcej  w  k ró les two  polskie w y s u w a ,  i te 
poraz i ł  osady :

I lulcze ( 7 2 5 )
Sul imów ( 4 8 1 )  L iwcze  ( 1 6 8 )

Mianowice ( 2 6 9 )  Ch or ob r ó w  ( 1 0 6 1 )
"* Wojs ławice  ( 9 5 0 )  Cielęż  ( 5 2 2 )

Ulwowek ( 1 5 6 )  l lkowice ( 1 0 0 7 )
Sk om oro ch y  ( 8 5 4 )  S w i la r z ó w  ( 8 9 )  H o rb kó w  ( 1 1 3 )  

Bara n ie Pe re t ok i  ( 3 6 2 )  S teuia lyn ( 7 3 0 )  Kop y tów  ( 1 6 3 )  T a r t a k ó w  ( 7 9 1 )
Bobialyn ( 1 6 6 )

Szarpa ucc  ( 1 1 4 )  Ł u c z y c e  ( 3 7 3 )  L es zc za tó w  ( 9 3 ) .

R o k  1 8 5 6 .
W  roku  J8 5 6  zanios ły się g rady  w żółkiewskieni  z przemysk ie j  

S l o b o d a - żurawick ie j  śc i any ,  pod naciskiem prądu nazwanego „P i -  
skoro wicki in44 a który ile się zdaje z r zeszowsk iego  naddążył .  P rąd  
t en,  póki pędzi ł  p rzez obwód p rze mys k i ,  s z ed ł  ścianą j e d nos ta jną  i 
bardzo  po tężną ;  lecz u gran ic  obwodu żółk iewsk iego  w Z a r a d a w i e  i 
Su rmaczówce  r o z w a r ł  się i za tr zymując  sk rzydło ,  sw e  p raw e  w ob-  f  

wodzie p rze mysk im,  wys ła ł  swe l ewe z pregiem cen t ra lnym na p o ­
la żó ł k ie w sk i e ,  lecz ani z t aką  s i ł ą ,  ani tak w yda tn ie ,  j a k  było 
p ierwszo s k r z y d ł o ,  co w p rzemysk iem pozostało.   m mmam

Pi e rw szy  wys tęp  tych g r a d ó w  na polach żółkiewsk ich b y ł :

#



w Wó lc e  zapałowskiej  ( 7 0 )  
od niej na lewo obwieści ły się w  pobliżu tylko w mias teczku:

Oleszycach ( 1 7 3 )  
z  tąd bez ś ladu prze la tując  cały obw ód ,  o sw a ł y  się dopiero w os ta­
t ecznych  j ego  wschodnich g r a n i c a c h ,  i to , jak zwykle  kiedy dogo­
ryw aj ą ,  roz lo tem i ustępami oa lewo i p r aw o  jako to :  

na lewo w  Ulwówku  ( 2 2 2 )  
zaś na p r a w o :  w Sielcu ( 3 1 5 )
Kryslynopolu ( 4 2 6 )  Klusowie ( 3 1 5 )  
w Uorodys / . czach bazyl iańskich ( 6 4 )

•I
Wolswin ie  ( 7 2 7 )  

T y sz y c y  ( 3 9 4 )

i w Radwańcach ( 3 6 0 ) .
Podobn ież  i centralnym swym pręgiem nie zbyt  się uwyda tui ły ,  bo 
obwieściwszy się w pobliżu Wólki  Zapa łowsk ie j

w Ł u k  a w cu ( 6 0 )
pominęły już  dalsze obrzeże obwodu p rze my sk i eg o ,  i dopiero p rzy  
Iwowsk iem wys tąp i ły :

w Magierowie ( 5 3 4 )  Rudzie Magierowskiej  ( 2 8 1 )  
Horodzowie ( 5 9 9 )  

potem dwoma ustępami  j e szcze :
w S k w a rz a w ie  s ta re j  ( 6 1 3 )  i

on
w Prz emiwolkach  ( 3 9 4 ) .

R o k  1 3 5 9 .
Z roku  1857  akta nie są j e szc ze  zamkn ię te ,  bo komisye t r n ly -  

nująre gradobicia  nie pokończy ły  poszukiwan ia  tylko w n iek tórych  
po w ia t ac h ,  co nie może dać j asnego widoku,  j a k  się prądy w całym 
obwodzie wiązały z sol i ą,  z kąd właśc iwie  w ych odz i ły ,  i pod na­
ciskiem jakich  innych p r ądó w  po w s ta wa ły ;  a z tern dla nas tern g o ­
r z e j ,  bo właśnie w tym r o k u ,  ile z  rozpoznanych p r zyp ad ków  g r a -  
dobi lnych wnosić m o ż na ,  wys tęp owa ć  mogły takie s z l a k i ,  jak ich 
potad niebyło.  Z sąsiedzkich żó łkiewskiemu obwodów nie można 
t ak że  pewnych wniosków w y p r o w a d z a ć ,  bo i tam takie same z a ­
chodzą niedokładności .  W takim stanie r zeczy poprzes tać  musimy 
na prostein wypisaniu p rądów gradob i tnych po wia tami ,  zos tawiając  
do pory szczęś l iwszej  właściwe zestawienie  z całego obwodu.

Powia ty ;  k tó re  swe ak ta  gradob itne  poniekąd dosta t eczn ie  uzu­
p e ł n i ły ,  s ą :
K u l i k ó w ,  Mosty W ie lk ie ,  Sokal  i Bełz.

W  kul ikowsk im powiecie najdokładniej  widać ,  k tó r ęd y  się tu 
g r ad y  ściel i ły.  Zac zą ws zy  od Grzęd y  w obwodzie lwowskim biegły 
roz łog iem tych osad , a ki erunkiem od południa ku wschodowi p ó ł ­
nocnemu :

D o ro s zó w  wielki  ( 5 8 )  Doroszów mały ( 9 )  Ko sze lów ( 1 7 6 )  
Nowes ioło  ( 1 0 1 )

Kulików'  ( 4 6 9 0 )  Nadycze ( 5 5 0 )  Hrebeńee ( 1 6 3 )  
P rzemiwołk i  ( 4 3 )  Mohylany ( 7 9 )  Arlasów ( 1 6 2 )  

Wierzb iany * )  P rzed rzy mi ec hy  ( 3 1 1 )  Naborce  ( 6 7 )
Dzibułki  ( 1 1 8 7 )  Wola  żó ł t an iecka ( 1 4 4 )

Ze łdec  ( 5 5 ^  Bat ia tycze  ( 2 3 ) ,  
k t ó re  to osta tnie miejsce już  leży w powiecie wielko -  mościauskim.  
W t r ze ch  zaś  g ran iczących  z sobą powia t ac h :  wielko - mośc iańskim,  
sokalskim i be ł sk i m,  zna jdu je my,  że tu powiły się g rady  nad rzecz ­
ką  Ratą p rzy  samej g ranicy  powiatu r aw sk iego :  

w Przys tan iu  ( 1 5 8 0 )  i 
Bu tynach  ( 3 0 2 2 )  

z  odskokietn pionowo na północ:
do W or oc h ty  ( 9 7 )  i 
Maehnówka ( 1 0 3 9 )  

a pod pros tym kątem z Rutyn i P rz y s t an i a :
do Rekl ińca  ( 4 7 )

zaś  żo diagonalną od Prz ys t an i a  i Butyn linią biegły ku północne­
mu wschodowi  p rzez  t e  os ad y :

Prus inów ( 3 1 8 )  Sielec ( 6 3 )
Głuchów ( 5 9 1 )  P a rc ha cz  ( 6 5 7 )

Krys tynopol  ( 3 4 )
Boratyn ( 7 9 6 )  Dobraczyn  ( 1 2 2 )  Kłusów ( 2 9 6 )

Po tu rzyca  ( 1 5 7 9 )  Wol ica komorowska ( 1 1 )  Zubk ów  ( 7 )  
H o rb k ó w  ( 2 8 6 )  T a r t a k ó w  ( 1 7 9 )
Sw i t a rz ów  ( I )  Kopy tów ( 3 2 1 )

Bobiatyn ( 2 8 6 )
Szarpańce  ( 1 8 1 )  Ł u c z y c e  ( 1 4 9 ) .

Z innych powiatów wiadome nam są :
w powiecie lu ba ezo ws k im : Opaka ( 2 4 )  Dąbrowa ( 6 7 )  Basznia ( 1 )  
w’ powiecie ci eszanowskim : Brusno now e ( 3 4 6 4 )  i Brusno s t a re  ( 1 2 2 4 ) .

*) Szkodę W ie rzb lan  ponoszą Mohylany.

R o k  1 8 5 8 .
W  roku 1 8 5 8 ,  szed ł  j a k  się z da je ,  prąd od ściany p r z e m y s­

k ie j ,  zwanej  t am  „S łoboda  -  2 u r a w i c k ą “ bo z w y k ł y m ,  j ak  bywało 
leżą pokotem wioski  g radami  dotknię te ;  a to :  w powiecie c i e sz ano w ­
s k i m :  Chotylub ( 1 1 3 8 )
z t ąd kierunkiem północno - wschodnim przeszły w powiecie r aw ' sk im;

do Ten iatysk ( 1 3 4 )  
a  z tąd po niejakiej p rze rwie  i zw ło c e ,  w k tó re j  bez  wątpienia mu­
siało się odbywać  znane przesi lenie prądu w r o z w ó r  siły t r o i s ty ,  
wystąpi ły  g rady w biegu dal szym przez po w ia ty ,  be ł sk i ,  soka lsk i  i 
wielko - mościański  w t ro is tym roz loc ie ;
w  odskoku  swym na lewo ku północnemu od Ten ia tysk  wscho do wi :  

w Tu tu rk owi ca ch  ( 1 9 )  i 
S ta r ogr odz ie  ( 7 )

na p rost  od Ten ia tysk  jak szły obłęgiem pó łn o c n o -w sc h o d n im ,  śc i e­
li ły się w osadach :

Znia tyn ( 5 2 8 )

Lesz cz kó w  ( 6 9 6 )
Moszków ( l l t ’>2)

Opolsko ( 3 6 2 )  Sawczyn  ( 5 8 )
. Zawiszn ia  ( 3 4 1 )

Horbków ( 1 2 1 )  Po tużyca  ( 6 )

Spasów  ( 1 0 6 6 )  Pe respa  ( 5 2 4 ) .  
w odskoku swym na p rawo  ko połudn iowemu od Ten ia tysk  ws cho dow i ;  

Kuli czków ( 1 6 1 )  Dworce  ( 1 2 6 )
Sielec ( 3 6 )

Horodyszcze  Bazyl iańskie 96.

T e  mamy wypadk i  g radob i tne zapi sane w aktach  pod rokiem 
1 8 5 8 ;  ułożyl iśmy szlak onych z pokotu wiosek po sobie leżą y c h ,  
względnie do wiadomych przed tem w dawnie jszych  latach w y p ad kó w :  
ale z tein wszys tk iem nic nam nie ręczy za p r a w d ę ,  i w niczem nie 
mamy zapewnien ia ,  zkąd  nadchodzi ły g r a d y ,  gdzie ich by ł  p ie rwszy  
zawiazek  , wreszc ie  czyl i  is totnie t en sam był  k ierunek sz laku  k tó ry  
powyże j  wypisal iśmy.  Snadnie być  m oż e ,  że  j ak i ś  nowy p rąd  w tym 
i  poprzedza jącym r o k u ,  k tó rego dawniej  nie by w ał o ,  gdzieś  się r o z ­
winął ;  nawet  komu chodzi o r zecz  i p r a w d ę ,  godzi łoby  się poszu­
kiwać dla czego właśnie pod datą dwóch  lat ostatnich zna jdu jemy 
takie wiosk i ,  j a k  np. P rz y s t an i e ,  B u t yn y ,  Horodyszcze  Bazyl iańskie 
gradami  do tkn i ę t e ,  k tó r e  p rze z  lat  t r zydz ieści  z ok ła dem ,  nigdy nie 
zazna ły  g r adu .  Coś  tu  więc szczegó lnego  w tych dwóch ostatnich 
latach zachodzić musia ło ;  albo że w tych  i im podobnych wioskach 
zasz ła  j a ko w a ś  f izyczna odmiana ,  albo że p rądy  z innego nam po- 
t ąd zak ry tego  okna gdzieś  się wydoby ły .  Poszuk iwać  p rzy  sposo­
bnośc i  nie omieszkamy.

1'lum acka fab ryk a  cukru.
W y k a ż  s p o t r z e b o w a n c j  i l o ś c i  b u r a k ó w  w  w r z e ś n i u  i  p a ź d z i e r n i k u  1 8 0 1

(Obacz Nr. 22 i  36 Dodatkn osobnego.)
1 8 0 0 .

W wrześniu 1 8 61 Stała f ab ryka  cu kr u  t łu m ac ka  nieczynna.  T o  samo 
i w wrześniu 1860.

W miesiącu październiku 1861 s ta ła  fabryka cukru t łumacka nie­
cz ynn ą ;  zaś  w październiku 1 8 6 0 ,  wyrob i ł a  40 ,500  ce tna rów 
s u r ow ych  buraków.

Główny  R e d a k t o r  U .  S z r z e n i a w a  N a r t y  n i . Z  c. k. galic.  D ruk arn i  r ządowej .


